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I .  ZAGADNIENIA POLITYKI ZAGRANICZNEJ.

K o l e j n y  l i s t  ^ w a r s z a w s k i e g o  k o r e s p o n ­
d e n t ^  "L i  e t  . Z i  n i  o s "  w s p r a w i e  p o l i t y ­
k i  p o l s k i e j !  n i e m i e c k i e j  n a d  B a ł t y ­
k i e m  , " L i e t u v o s  Z i n i o s "  N r . 289 z 2 0 . X I I . 1933 r .  L i s t  z z a g r a n i ­
c y  p . t . " P o m i ę d z y  Moskwą a B e r l i n e m " .  S t r e s z c z e n i e :

P o l s k a  pod wodzą M a r s z a ł k a  P i ł s u d s k i e g o  o s i ą g n ę ł a  d u ż e  s u k c e ­
s y  n a  t e r e n i e  m iędzynarodow ym .  T ru d n o  s i ę  s p o d z i e w a ć ,  by  P o l s k a  zde­
c y d o w a ła  s i ę  d l a  j a k i c h ś  a w a n t u r  o p u ś c i ć  z d o b y t e  z t r u d e m  p o z y c j e .  
O s t a t n i e  wypadki ś w i a d c z ą  r a c z e j  o tern, ż e  P o l s k a  j e s z c z e  b a r d z i e j  
c h c e  s i ę  na z a j ę t y c h  p o z y c j a c h  u m o c n i ć ,  o r j e n t u j a c  s i ę  n a  Wschód.
W c z a s a c h  o s t a t n i c h  p o l s k i e  M .S .Z .  p r o / a o z i  i n t e n s y w n ą  w alkę  o w p ły ­
wy w k r a j a c h  b a ł t y c k i c h .  Osoby p o in fo rm o w a n e  s t w i e r d z a j ą ,  ż e  w E s - ’ 
t o n j i ,  a z w ł a s z c z a  w Ł o tw ie  P o l s k a  p r a c u j e  b a r d z o  g o r l i w i e . D y r e k t y ­
wy w tym k i e r u n k u  u d z i e l i ł  sam P i ł s u d s k i . P o d c z a s  p o b y tu  j e g o ’ w u b i e g ­
łym m i e s i ą c u  w S i l n i e ,  wezwano z Rvgi  p r z e d s t a w i c i e l a  p o l s k i e g o  B e c z -  
k o w i c z a ,  k t ó r y  z M a r s z a ł k i e m  d o s y ć  d ł u g o  k o n f e r o w a ł .  Głównym tem a tem  
k o n f e r e n c j i  b y ł a ,  w ed ług  znawców, a k c j a  p o l s k a  w Ł o t w i e  i  E s t o n j i ,  
p r z y  pomocy k t ó r y c h  c h c e  P o l s k a  r ó w n i e ż  o d d z i a ł a ć  n a  L i t w ę .  A k c j a  
p o l s k a ,  j a k  t w i e r d z a ,  b y ł a  omówiona z p o l i t y k a m i  s o w i e c k i m i ,  k t ó r z y  
n i e  moga s i ę  z g o d z i ć  na w z m o c n ie n ie  wpływów n i e m i e c k i c h  n a d  B a ł t y ­
k i e m .  S o w i e t y ,  n i e  mogąc same p r o w a d z i ć  p o m y ś l n i e  k o n t r a k c j i  w s t o ­
sunku do R z e s z y  N i e m i e c k i e j ,  p o w i e r z y ł w  t ę  m i s j ę  P o l s c e ,  j a k o  swej  
s o j u s z n i c z c e ,  z w ł a s z c z a ,  że  d l a  P o l s k i  o p a n o w a n ie  k r a j ó w  b a ł t y c k i c h  
p r z e z  n a r o d o w y c h  s o c j a l i s t ó w  r ó w n i e ż  ze  w s z e c h m ia ry  j e s t  n i e p o ż ą d a ­
n e .  D z i ś  w ię c  o d b y w a j ą  s i ę  n a d  B a ł t y k i e m  w y ś c i g i  p o l i t y c z n e  i  l i c y ­
t a c j e  co  do wpływów.

P o l s k a , j a k  ś w i a d c z ą  o s t a t n i e  f a k t y  z ż y c i a  e s t o ń s k i e g o ,  a. 
z w łaszcza ,  ł o t e w s k i e g o ,  p r o  ' ? d z i  t ę  a k c j ę  n i e  b e z  p o w o d z e n ia .  Z t e g o  
w y n ik a ,  że  P o l s k a  n i e  u l e g a  g łosom  s y r e n  b e r l i ń s k i c h  i  ż e  p o k o jo w o ść  
n i e m i e c k ą  uważa  za manewr t a k t y c z n y ,  p r z y  pomocy k t ó r e g o  H i t l e r  p r a g ­
n i e  wygrać c z a s ,  by  n a l e ż y c i e  p r z y g o t o w a ć  s i ę  do w o jn y .

Możnaby c z v n i ć  i n n e  p r z y p u s z c z e n i a  c o d o  a k c j i  p o l s k i e j  n a d  
B a ł t y k i e m ,  gdyby  b y ł a  ona  p ro w ad zo n a  b e z  w i e d z y  S o w ie tó w .  Możnaby 
w te d y  p r z y p u s z c z a ć ,  że  a k c j a  p row adzona  j e s t  z w ie d z ą  N i e m i e c  p r z e ­
c iw ko  S o w ie to m .  N ie  b y ł o b y  j e d n a k  / t e d y  t e j  r y w a l i z a c j i ,  k t ó r a  d z i ś  
każdemu s i ę  w o c z y  r z u c a .

P o l s k a ,  w d a jac  ^ s i ę  z Niemcami w e " f l i r t  p a c y f i s t y c z n y " ,  p row a­
d z i  j e d n o c z e ś n i e  doswć I n t e n s y w n ą  a k c j ę  w c e l u  wzmocnienia ,  s to s u n k ó w  
z s ą s i a d a m i ,  b y  z a p e w n ić  s o b i e  w y g o d n i e j s z ą  p o z y c j ę  p o l i t y c z n o - s t r a ­
t e g i c z n a  n a  wypadek wojny z  N iem cam i .  P o l s k a  p r a g n i e  m ieć  r ó w n i e ż  po 
swej  s t r o n i e  Litw/ę ,  k t ó r e j  z n a c z e n i e ,  z d a n ie m  s p e c j a l i s t ó w / ,  w e w e n tu ­
a l n e j  w o j n i e  p o l s k o - n i e m i e c k i e j  b ę d z i e  d o s v ć  d u ż e .

T ru d n o  s i ę  s p o d z i e w a ć ,  b y  P o l s k a  z r z e k ł a  s i ę  sw ej  d o t y c h c z a ­
sow e j  p o l i t y k i  d l a  p a t o l o g i c z n o - f a n t a s t y c z n y c h  n i e m i e c k i c h  " p la n ó w  
w s c h o d n i c h " .  P o l i t y c y  p o l s c y  są  z b y t  w i e l k i m i  r e a l i s t a m i ,  b y  o b r a ć  
d r o g ę ,  k t ó r a  P o l s k ę  d o p r o w a d z i ć  może t y l k o  do z g u b y .  Z t e g o  b y n a j ­
m n ie j  n i e  w y n ik a ,  że  P o l a c y  n i e  c h c ą  po k o jo w v ch  s to s u n k ó w  s ą s i e d z k i c h  
z^N iem cam i .  P r a g n a  o n i  i c h  b a r d z o ,  gdyż  o d c z u w a j ą  t e n  a n o r m a ln y  s t a n  
n i b y  w ojny ,  j a k i  od c h w i l i  o d z y s k a n i a  n i e p o d l e g ł o ś c i  i s t n i e j e  m ięd z y  
P o l s k ą  a N iem cam i.  Jedna .k  o d p o w i e d z i a l n i  p o l i t y c y  p o l s c y  p r a g n ą  o s i ą g ­
n ą ć  t e n  c e l  w o b e c n y c h  swych g r a n i c a c h ,  t .  z n .  d r o g ą  u z n a n i a  ze  s t r o ­
n y  n i e m i e c k i e j  p o l s k i c h  g r a n i c  z a c h o d n i c h  b e z  ż a d n y c h  m i l i t a r y s t y c z ­
n y c h  a w a n t u r .  " "

Czy h i t l e r o w s k i e  Niemcy p r a g n ą  p o k o jo w y c h  s to s u n k ó w  s ą s i e d z ­
k i c h  z P o l s k ą ,  wykaże  b a r d z o  n i e j a s n e  i  m g l i s t e  j u t r o .  'fl każdym r a ­
z i e  d z i s i e j s z y  u k ł a d  s i ł  p o l i t y c z n y c h  p o z w a la  c z y n i ć  p r z y p u s z c z e n i e ,  
że  w/ e w e n t u a l n e j  w o j n i e  p o l s k o - n i e m i e c k i e j  " f a s z y s t o w s k a "  P o l s k a  z 
" b o l s z e w i c k ą "  R o s j ą  może z n r l e ś ć  s i ę  r a m i ę  p r z y  r a m i e n i u . -

I I I .  ZAGADNIENIA POLITYKI vffiv/NETRZNEJ 
I  nYCIE BPOuECZNE. *

" R i g a s c h e  R u n d s c h a u "  o s t o s u n k a c h  n a  
L i  t  w i  e . " R i g s s c h e  R undschau"  N r . 288 z 1 8 . X I I . 1933 r ,  A r t . p . t .  
" L i s t  z L i tw /y" .  S t r e s z c z e n i e :

W p o l i t y c z n y c h  s f e r a c h  l i t e w s k i c h  d a j e  s i ę  zauw ażyć  pewne z a ­
n i e p o k o j e n i e .  C h c i a ł y b y  on e  w y j ś ć  z o b e c n e g o  b ł o g o s t a n u  i  r o z p o c z ą ć
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aktywniejszą politykę zagraniczną. 0 ile dojdzie do dymisji obecne­
go aijnistra S.Z. Zauniusa, będzie to niewątpliwie następstwem róż­
nic zdań, zachodzących wśród polityków litewskich. Dotychczas ieit- 
raotiwem litewskiej polityki zagranicznej była ścisła neutralność. 
Zmiany tej zasady trudno mimo wszystko w Kownie oczekiwać. Niedaw­
no odbyła się w Ko'Tnie konferencja pos2ón poświęcona sprawom poli­
tyki zagranicznej. 0 ’.mikach tej konferencji zachowuje się dotych­
czas najgłębsze milczenie.

15 grudnia odbył się kongres partji tautininków. Drogą uchwał 
kongresu wprowadzono zasadę wodza,' którym został prezydent Smatena. 
Wybory w przyszłości nie będą się wcale odbywały. * Przewodnie i 
prezesowie będą mianowani. Przy uchwalaniu'tych rezolu ry] dhweś-- 
lano z naciskiem, że nie chodzi przytem o ślepe natladcwar-iw sy.sty- 
mu .faszystowskiego we ‘.fłoszech czy hitlerowskiego’ w Siomrwewh’,

Mające się odbyć rokowania z Angiją przyczyniają ekorm mistora 
litewskim sporo troski. Gdyby bowiem wypadło dostosować sic co obec­
nych żądli angielskich, należałoby przekształcić cały litewski han­
del zagraniczny. Anglja życzyłaby mianowicie pertraktować z jedną 
wielką firmą litewską, a nie z szeregiem drobnych handlarzy, Ponad­
to Anglja udzieliła kredytów jedynie krótkoterminowych i to za gwa­
rancją Państwa Litewskiego.

W ostatnich tygodniach ksmpanja pism litewskich przeciwko 
Niemcom kłajpedzkira nieco zelżała. Wreszcie, jeżeli chodzi o pogłos­
ki o mającej się wkrótce dokonać dewaluacji lita, premjer Tubełis w 
swera przemówieniu gospodarczem na zjeździe tautininków rozchwiał 
wszelkie w tym względzie wątpliwości. Kurs lita zostanie utrzymany.-
"J a u n a k a s Z i n a s" o k o n g r e s i e  t a u t i n i n ­
k ó w  l i t e w s k i c h  ."Jaunakas Zinas" Nr.287. Art.p.t."Nowe 
drogi lite/skiej partji rządzącej”. Streszczenie;

Odbył się niedawno w Kownie kongres partji tautininków, który 
uchwalił reformę partji. Nowy statut wskazuje na cele narodu litew­
skiego, przYczem najważniejsze z tych celi są: ochrona niepodległoś­
ci ̂ Litwy, wzmocnienie się na .wybrzeżu bałtyckiem, odzyskanie Wi- 
leńszczyzny. Dalej mówi się o podniesieniu uświadomienia narodowego 
i państwowego, o oświacie narodowo-państwowej, kulturze, ochronie 
rodziny, udostępnieniu handlu, przemysłu i rzemiosł dla Litwinów i 
t.d. Charakterystyczna jest także teza, że urzędnicy państwowi i sa­
morządowi winni bvć pod względem państwowym uświadomieni. Znaczy to, 
że urzędnicy o innych poglądach będą usunięci, gdyż za państwo vwo- 
uświadomicnych uważa się zwykle tych, którzy sa tautininkami lub ich stronnikami.

Główną zasadą w zmienionym statucie partji tautininków jest 
zasada”wodza". "Wódz", t. zn. prezydent Państwa mianuje i zwalnia 
prezesa partji, generalnego sekretarza i ideologów partyjnych. Zasa­
da "wodza" stosuje się do najniższych części składowych partji tauti­ninków.

Na członków partji przyjmowane są osoby, mające conajmniej 
24 lata. Kandydatem należy być 6 miesięcy. Przez ten czas zbiera się 
o kandydacie /Ładomości. Przyjmowanie członków należy do kompetencji 
prezesa powiatowego. Prezesów powiatowych będzie ogółem na Litwie 
20-tu. Członkowie partji podlegają ostrej dyscyplinie i za każde 
wykroczenie przewidywana jest kara.

Zreorganizowana partja tautininków przypomina poczęści włos­
kich faszystów, poczęści zaś niemieckich hitlerowców. Podobieństwo 
to polega na tem, że władza państwowa i kierownictwo partyjne połą­
czone są w jednych rękach. Jednak litewski ustrój wewnętrzny przy­
pomina nie ustrój faszystowski czv hitlerowski, a raczej polski. W 
Polsce partje nie są zlikwidowane i istnieje stosunkowo duża swobo­
da prasy. Ustrój litewski jest jskgdyby wypadkową faszyzmu włoskie­
go i liberalnej dyktatury polskiej.-

K r o n i k a .
D y m i s j a  m i n i s t r a  Z e u n i u s a ?  "Brihva Zeme" /z 
21.XII.1933 r./:0d dłuższego już czasu mó /i się o zmianach w rzą­
dzie litewskim. Urzędowy "Ł.Aidas" był nawet zaiuszony do zakomuni­
kowania, iż pogłoski te są bezpodstawna.Jednak,jak twierdzi prasa 
niemiecka,minister Zaunius istotnie ustąpi i mianowany zostanie 
przedstawicielem litewskim we Włoszech. Obecny poseł w Rzymie Czar-




